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Wydawnictwo Repli-
ka przedstawia w tym 
tygodniu naszym czytel-
nikom pełną zagadek 
powieść historyczno-
-sensacyjną „Ofi ara dla 
Kusiciela” Aleksandra R. 
Michalaka oraz inspiro-
waną prawdziwymi wy-
darzeniami, wielokrotnie 
nagradzaną powieść „Tak 
naprawdę mam na imię 
Hanna” Tary Lynn Masih.

„Ofi ara dla Kusiciela”. Dokąd 
zawiodą tropy z obrazu wyklętego 
artysty? Rozwiązywanie zagadek 
ukrytych w dawnych symbolach 
może okazać się śmiertelnie niebez-
pieczne. Jaką okrutną prawdę skry-
wa stare malowidło? Aby ją odkryć, 
Gabor Horthy – specjalista od staro-
żytnych wierzeń – musi uporać się 
z demonami z własnej przeszłości. 
Gorzej, że one również postanowiły 
wziąć go na cel…

Chcąc ocalić przyjaciół, Hor-
thy podejmuje wyzwanie rzucone 
przez nieznanych, groźnych prze-
ciwników. Mierząc się z nim, wy-
rusza w podróż tropami malarza 
i Kompanii Wschodnio-Indyjskiej, 
wiodącymi przez Gdańsk, Tajlan-
dię i Szkocję, aż na odległą wyspę 
wielorybniczą, skrzętnie skrywającą 
mroczne sekrety. Ponure tajemnice 
sztuki, sekt, niebywałego bogactwa 
oraz idącego w ślad za tym upodle-
nia sprawiają, że pozornie odrębne 
ścieżki ludzkich losów splatają się 
w sposób zupełnie nieoczekiwany. 
Droga ku prawdzie okazuje się kręta 
i niebezpieczna, a wędrówce po niej 
towarzyszy budzące lęk brzmienie 
cedrowego fl etu…

Aleksander R. Michalak jest dok-
torem historii Uniwersytetu Gdań-
skiego oraz religii i teologii Trinity 
College w Dublinie. Inspirują go eg-
zotyczne podróże, a także dziewięt-
nastowieczny typ naukowca-awan-
turnika à la Alois Musil. Obecnie 
mieszka w Gdańsku.

„Tak naprawdę mam na imię 
Hanna”. Ta książka porusza równie 
mocno jak „Chłopiec w pasiastej pi-
żamie” i „Złodziejka książek”. Han-
na Śliwka jest u progu czternastych 
urodzin, kiedy niemiecka armia prze-
kracza granicę okupowanej przez 
Sowietów Ukrainy. Za nią wkracza 
Gestapo, mające jasno określony cel 
– „uwolnić od Żydów” sztetl, w któ-
rym mieszka dziewczyna.

Przed nastaniem niemieckiej 
okupacji Hanna wraz z młodszym 
rodzeństwem spędzała czas na 
zgłębianiu sekretów rodzinnej wsi 
Kwasowo na Ukrainie, podziwia-
niu rysunków przystojnego Leona 
Stadnicka i pomocy sąsiadom w far-
bowaniu ozdobnych pisanek. Teraz 
jednak, razem z Leonem i rodziną, 
muszą uciekać ze sztetla. Znajdują 
schronienie w mrocznych jaskiniach 
pod falującymi łąkami, gdzie podob-
no zamieszkują złe duchy. Podczas 
gdy na powierzchni z rąk nazistów 
giną ludzie, oni walczą pod ziemią 
z chorobami i głodem. Kiedy ojciec 
Hanny nagle znika, to właśnie na nią 

spada zadanie jego 
odnalezienia i od-
powiedzialność za 
utrzymanie rodzi-
ny i przyjaciół przy 
życiu.

„Tak napraw-
dę mam na imię 
Hanna” to subtelna 
powieść, w której 
wojna widziana jest 
oczyma dziecka. 
Skierowana zarów-
no dla starszego, jak 
i młodszego czytel-
nika, sławi podtrzy-

mywanie rodzinnych więzi, piękno 
pomocnej dłoni i nieustępliwość 
ludzkiego ducha nawet w najtrud-
niejszych czasach.

Dla czytelników „Podlasianina” 
przygotowaliśmy bezpłatny egzem-
plarz książki „Tak naprawdę mam 
na imię Hanna”. Prosimy o wypeł-
nienie znajdującego się obok kupo-
nu i dostarczenie go – pocztą lub 
osobiście – do piątku 1 października 
do redakcji: ul. Narutowicza 32/5 (II 
piętro), 21-500 Biała Podlaska (moż-
na też wrzucić do pomarańczowej 
skrzynki na parterze). Wobec za-
grożenia koronawirusem można 
też kupon zeskanować lub zrobić 
zdjęcie i wysłać go mailem na ad-
res kontakt@podlasianin.com.pl.
Książkę wygra autor najlepszej od-
powiedzi. Prezentowaną ostatnio 
otrzymuje: „Bez planu B” – Agniesz-
ka Cholewińska z Białej Podlaskiej. 
Po odbiór zapraszamy do siedziby 
redakcji najpóźniej w ciągu trzech 
miesięcy od opublikowania nazwi-
ska. (k)
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To drobne płatki, które powsta-
ją z nieaktywnych drożdży. 

Swoją konsystencją przypomina-
ją dokładnie zmieloną bułkę tartą. 
Idealny zamiennik parmezanu – 
nie tylko dla osób stawiających na 
zdrowy tryb życia, ale szczególnie 
dla wegetarian i wegan. To również 
produkt bezglutenowy.

Drożdżowe płatki to nie tylko 
wspaniałe źródło energii, ale rów-
nież bogactwo przede wszystkim 
witamin z grupy B. Oprócz błon-
nika odnajdziemy w nich takie mi-
nerały, jak: wapń, magnez, potas 
czy fosfor. W połączeniu z tartą 
bułką stają się idealną panierką do 
wielu potraw. Aby jeszcze bardziej 
zbliżyć się do ideału prawdziwego 
parmezanu, możemy dodać do go-
towych płatków kilka składników.

Składniki:
– ½ szklanki zmielonych mig-

dałów i taka sama ilość orzechów 

nerkowca,
– 3 łyżki sezamu i tyle samo 

płatków drożdżowych,
– przyprawy: szczypta soli, pie-

przu i ostrej papryki.

Wykonanie:
Wszystkie składniki (oprócz 

płatków drożdżowych mają 
i tak już idealną konsystencję) 
blendujemy, łączymy z płatka-
mi i przesypujemy do suchego, 
szczelnego pojemnika. Płatki 
kupiłam w ekologicznym skle-
pie. (mt)

Parmezan można zastąpić... 
płatkami drożdżowymi

Kawałeczki jabłka są chrupiące, 
nie rozpadają się. A smaku-

ją jakby były dopiero co zerwane 
z drzewa. Najlepsze byłyby twar-
de antonówki. Te, które zanim 
jeszcze całkowicie dojrzeją są 
najlepsze.

Składniki:
- 3 kg twardych jabłek,
- 1 kg cukru,
- cytryna,
- 3 łyżeczki cynamonu.

Wykonanie:
Jabłka obrać i pokroić w kost-

kę. Zasypać cukrem wymieszać 
i zostawić na kilka godzin albo na 
całą noc, by puściły sok. Jabłka 
mocno odcisnąć, a powstały płyn 
zlać do szerokiego rondla. Goto-
wać go bez przykrycia, aż płyn 
odparuje do ok. 1/3-1/2 objęto-
ści. Powstanie syrop w kolorze 
miodu. 

Każda odmiana antonówek 

ma inną zawartość soku, trochę 
„na oko” należy oszacować ilość 
potrzebną do zalania wszystkich 
słoików i redukować tyle, żeby 
wystarczyło. Antonówki na szczę-
ście zazwyczaj dają nadmiar soku.

Jabłka gotujemy krótko, wy-
starczy, że całość zawrze dosłow-
nie chwilę i od razu wyłączamy 
ogień. Następnie dodajemy otartą 
skórkę z cytryny oraz sok z niej 
i cynamon. Całość mieszamy, po 
czym nakładamy do słoików, zo-
stawiając 1-2 centymetry wolnego 
miejsca, a następnie zalewamy go-
rącym syropem, zakręcamy i od-
stawiamy do wystygnięcia. (mt)

Antonówki w słoiku

28 września (wtorek): Mała Wielka 
Stopa  2: W rodzinie siła (ani-
mowany, komedia – dubbing), 
5 l. – g. 14.15; Najmro. Kocha, 
kradnie, szanuje (akcja, kome-
dia), 15 l. – g. 16.00; Wyszyński – 
zemsta czy przebaczenie (dra-
mat, wojenny), 15 l. – g. 18.00; 
Żeby nie było śladów (dramat), 
15 l. – g. 20.00.

29 września (środa): Mała Wielka 
Stopa  2: W rodzinie siła (ani-
mowany, komedia – dubbing), 5 
l. – g. 14.15; Wyszyński – zemsta 
czy przebaczenie (dramat, wo-
jenny), 15 l. – g. 16.00; Żeby nie 
było śladów (dramat), 15 l. – g. 
18.00; Najmro. Kocha, kradnie, 
szanuje (akcja, komedia), 15 l. – 
g. 20.55.

30 września (czwartek): Wyszyń-
ski – zemsta czy przebaczenie 
(dramat, wojenny), 15 l. – g. 
15.15; Żeby nie było śladów 
(dramat), 15 l. – g. 17.15; Spotka-
nia fi lmowe: Aida (dramat), 15 l. 
– g. 20.15.

1 października (piątek): Żeby nie 
było śladów (dramat), 15 l. – g. 
15.00; Nie czas umierać (akcja), 
15 l. – g. 18.00, 21.00.

2-3 października (sobota-nie-
dziela): Mała Wielka Stopa  2: 
W rodzinie siła (animowany, 
komedia – dubbing), 5 l. – g. 
11.15; Fatima (historyczny, 
religijny – lektor), 8 l. – g. 
13.00; Żeby nie było śladów 
(dramat), 15 l. – g. 15.00; Nie 
czas umierać (akcja), 15 l. – g. 
18.00, 21.00.

4 października (poniedziałek): 
Żeby nie było śladów (dra-
mat), 15 l. – g. 15.00; Fatima 
(historyczny, religijny – lek-
tor), 8 l. – g. 18.00; Nie czas 
umierać (akcja), 15 l. – g. 
20.00.

5 października (wtorek): Fatima 
(historyczny, religijny – lektor), 
8 l. – g. 15.00; Żeby nie było śla-
dów (dramat), 15 l. – g. 17.00; Nie 
czas umierać (akcja), 15 l. – g. 
20.00.

Polecamy w Merkurym

Co jest grane
BIAŁA PODLASKA - KINO MERKURY

Nie czas umierać 
James Bond opuszcza czyn-

ną służbę i cieszy się spo-
kojnym życiem na Jamajce. 
Tymczasem jednak jego stary 
przyjaciel Felix Leiter z CIA 
zwraca się do niego o pomoc. 
Misja uratowania porwanego 
naukowca okazuje się o wiele 
bardziej zdradliwa, niż mogło-
by się wydawać, i naprowadza 
agenta 007 na ślad tajemnicze-
go złoczyńcy, dysponującego 
nową, niezwykle niebezpieczną 
technologią.

Jest 25. część serii filmów 
o Jamesie Bondzie. Obraz jest 
piątym i ostatnim występem 
Daniela Craiga w roli agenta 
Jamesa Bonda. Film wyreżyse-
rował Cary Joji Fukunaga, któ-
ry jest również współautorem 
scenariusza. Poza odtwórcą 
roli głównej, swoje role z po-
przednich filmów powtórzy-
li: Léa Seydoux, Ben Whishaw, 
Naomie Harris, Jeffrey Wright, 
Christoph Waltz, Rory Kinnear 
i Ralph Fiennes. Nowymi nazwi-
skami w obsadzie są natomiast: 
Rami Malek, Lashana Lynch, 

Ana de Armas, Dali Benssalah, 
Billy Magnussen i David Dencik.

Film ma się pojawić w ki-
nach w Wielkiej Brytanii 30 
września 2021, dwa dni po jego 
oficjalnej premierze w Roy-
al Albert Hall. W Polsce film 
wejdzie do kin 1 października. 
Światowa premiera miała po-
czątkowo odbyć się w kwietniu 
2020 roku, lecz była wielokrot-
nie przekładana z powodu pan-
demii covid-19.

CO PRZECZYTAĆ?CO PRZECZYTAĆ?

odpowiedź  ...........................................................................................................................................

wybieram książkę ............................................................................................................

imię i nazwisko  ...............................................................................................................

adres  .................................................................................................................................

numer telefonu  ..................................... wiek ....................  podpis ..........................

KUPON NR 39
Skąd pochodzi Hanna Śliwka, bohaterka powieści

„Tak naprawdę mam na imię Hanna”?
Skąd pochodzi Hanna Śliwka, bohaterka powieści




Wyrażam zgodę na przetwarzanie moich danych osobowych podczas udziału w konkursie. 
Oświadczam, że zapoznałem się z informacją w sprawie RODO na str. 2 „Podlasianina”.
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Radzynianie mieli drugą 
okazję pójścia śladami 

bialskiego AZS-AWF z 1977 r. 
(0:1 z Legią w 1/16 fi nału Pu-
charu Polski). Niestety, rok 
temu ulegli w 1/32 drugo-
ligowej Pogoni Siedlce 0:2, 
a w minioną środę, również 
u siebie, trzecioligowej Le-
chii Zielona Góra 2:3.
ORLĘTA-SPOMLEK Radzyń Podl. 
– LECHIA Zielona Góra 2:3 (2:2).

1:0 – Koszel (23), 1:1 – Małecki (36), 2:1 – 
Maj (43), 2:2 – Surożyński (45), 2:3 – Król 
(64).
Orlęta: Ciołek, Chaliadka, Chyła, Mysz-
ka, Szymala, Koszel (86 Bożym), Skrzyń-
ski (70 Ćwik), Kamiński, Filipowicz (70 
Cartella), Rycaj, Maj.
Lechia: Fabisiak, Ostrowski, Żukowski 
(78 Athenstadt), Łokietek, Surożyński, 
Małecki, Kaczmarczyk, Babij, Król (90 
Maćkowiak), Konieczny (85 Wieczorek), 
Loboda.
Sędzia: M. Myszka (Stalowa Wola).
Kartki-żółte: Kamiński i Myszka (Or-
lęta-Spomlek) oraz Loboda, Żukowski 

i Wieczorek (Lechia).
Od początku zarysowała się prze-

waga grających wysokim pressingiem 
gości. Co kilka minut przedostawali się 
w pole karne Orląt, lecz Michał Łokietek 
główkował obok słupka, strzał Jakuba 
Babija z dystansu obronił Maksymilian 
Ciołek a dośrodkowaną z rogu piłkę Bar-
tosz Konieczny nie sięgnął głową. Go-
spodarze dali się wyszumieć rywalom 
i już po pierwszym celnym strzale wyszli 
na prowadzenie. Z lewej strony Karolo-
wi Rycajowi wyszedł centrostrzał, piłka 
odbiła się od poprzeczki a nadbiegający 
Przemysław Koszel wpakował piłkę gło-
wą z bliska do siatki. Podwyższyć mógł 
Patryk Szymala, jednak z wolnego trafi ł 
w Wojciecha Fabisiaka.

Niestety, zaraz po tym do zagranej 
z głębi pola przez Łokietka piłki niepo-

trzebnie wybiegł z bramki Ciołek, nie 
trafi ł w nią a Artur Malecki wyrównał. 
Mimo to jeszcze przed przerwą, ra-
dzynianie odebrali na środku boiska 
piłkę Sebastianowi Żukowskiemu, wy-
prowadzili atak, który silnym celnym 
strzałem zakończył Arkadiusz Maj. Co 
z tego, kiedy w ostatniej akcji pierwszej 
połowy Konieczny zagrał prostopadle 
do Mateusza Surożyńskiego, ten wygrał 
pojedynek z Ciołkiem i do przerwy był 
remis 2:2.

Drugą część meczu lepiej zaczęli 
podopieczni trenera Mikołaja Raczyń-
skiego i dwukrotnie Maj poważnie za-
groził bramce Lechii. Po kwadransie 
uderzać zaczęli zielonogórzanie, za 
każdym razem niecelnie. Do 64. minu-
ty, kiedy z lewej strony dośrodkował 
Konieczny, Jędrzej Król uciekł Szymali 
i głową zdobył trzeciego dla swojego 

zespołu gola. Za chwilę goście mogli 
prowadzić jeszcze wyżej, lecz Ciołek 
kapitalnie obronił strzał Mykyty Lobody 
i dobitkę Żukowskiego.

W 73. minucie wyrównać mógł 
Rycaj, ale po jego lobie nad Fabicia-
kiem piłka odbiła się od poprzeczki, 
boiska i wyszła w pole. Ponadto wprost 
w bramkarza uderzył Szymala, po akcji 
Pawła Chaliadki z Szymonem Kamiń-
skim w dogodnej sytuacji spudłował 
Dennis Cartella a w doliczonym czasie 
głową nie trafi ł Jan Bożym i do 1/16 fi -
nału Pucharu Polski awansowała Lechia. 
Szkoda, bo przeciwnik był naprawdę do 
pokonania. – Dwukrotnie obejmujemy 
prowadzenie, po czym szybko je odda-
jemy. Stracone gole to skandal – powie-
dział po meczu trener Raczyński.

Roman Laszuk

Stracona pucharowa szansa Orląt

Jędrzej Król (nr 45) ucieka Patrykowi Szymali i głową zdobywa decydującego o awansie Lechii gola

fo
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ZAGŁĘBIE ZSO 14 Sosnowiec – 
AZS-AWF Biała Podlaska 25:29 

(12:13).
Zagłębie: Ratuszniak, Mentel – Goli-
szewski (4), A. Danysz (1), S. Danysz (5), 
Biernacki, Kolano (1), Migała, Kowalski 
(2), Płonka (10), Włoka (2), Mięsopust.
AZS-AWF: Adamiuk, Wiejak, Ostrowski 
– Maksymczuk (1), Łazarczyk (7), Urba-
niak (2), Tarasiuk (1), Ziółkowski (1), Nie-
dzielenko (4), Stefaniec (2), Mazur, Sału-
da, Kandora (6), Antoniak (3), Lewalski (1), 
Wójcik (1).
Sędziowie: M. Kret i Sz. Świętek (obaj 
z Krakowa).
Kary: Zagłębie – 14 min., AZS-AWF – 4 
min.

Drugie zwycięstwo odnieśli piłka-
rze ręczni AZS-AWF, ale były momen-
ty, kiedy w Sosnowcu popełniali błędy 
skutkujące m.in. roztrwonieniem pię-

ciobramkowej przewagi. Na szczęście 
super zawody rozegrał Łukasz Adamiuk, 
broniąc aż 12 rzutów rywali.

To dzięki niemu od początku na 
czele znajdowali się akademicy. Między 
8. a 20. minutą dał się zaskoczyć zaled-
wie czterokrotnie i z wyniku 3:4 zrobi-
ło się, po celnym rzucie debiutującego 
w bialskich barwach Filipa Lewalskiego, 
7:12. Niestety, seria błędów w końcówce 
pierwszej połowy, trafi enia Dominika 
Antoniaka i Leona Łazarczyka w słupek 
oraz nie wykorzystany przez Bartosza 
Ziółkowskiego rzut karny spowodowały, 
że sosnowiczanie złapali kontakt i przy-
wrócili sobie nadzieje na odmienienie 
losów spotkania.

Zaraz po przerwie wyrównał Łu-
kasz Włoka i wynik remisowy pojawiał 
się na tablicy cztery razy. Po raz ostat-
ni w 40. minucie, gdy najskuteczniejszy 
w Zagłębiu Łukasz Płonka rzucił na 18:18. 
Po golach innego debiutanta – Wiktora 

Wójcika i karnym Łazarczyka bialczanie 
uciekli jednak na dwa trafi enia i z cza-
sem przewagę powiększyli nawet do 
pięciu (23:28), choć Łazarczyk nie wyko-
rzystał dwóch karnych (jeden skutecz-
nie dobił). A gdyby nie pudła Przemy-
sława Urbaniaka i Patryka Niedzielenki 
w końcówce, zwycięstwo akademików 
byłoby bardziej okazalsze. Początek se-
zonu, mimo to, należy uznać za wyśmie-
nity i już w czwartek liczymy na trzecią 
wygraną – z Autoinwestem Żukowo. (rl)

Łukasz Adamiuk numer 1

Bohaterem meczu okazał się 
Łukasz Adamiuk

fo
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Od dwóch meczów wyjazdo-
wych rozpocznie drugoli-

gowe rozgrywki Trójka Mię-
dzyrzec Podlaski. Będzie to dla 
nich na tym poziomie dziewiąty 
sezon z rzędu. Kto wie, czy nie 
jeden z najtrudniejszych.

– Grupa, do jakiej włączono Trójkę, 
wydaje się być bardzo mocna. Aż cztery 
drużyny myślą o awansie do pierwszej 
ligi, w tym dwie, z jakimi do tej pory 
nie graliśmy, czyli KKS Kozienice i Arka 
Tempo Chełm. Nieofi cjalnie wiem, że 
w jednej z nich roczny koszt utrzymania 
jednego z zawodników jest większy niż 
nasz cały budżet. W tym układzie pozo-
staje nam walka o bezpieczne miejsce 
w tabeli – mówi trener Marcin Śliwa.

Jakość obecnej kadry Trójki jest 
porównywalna do poprzedniej. Wpraw-
dzie stanowiący o sile zespołu Michał 
Gołębiowski odszedł do KPS Siedlce, 
libero Michał Bielecki wyjechał do Lu-
blina a Michał Lechowski złamał palec 
i czeka go półtoramiesięczna przerwa, 
to powinni ich zastąpić młodzi utalen-

towani zawodnicy Czarnych Radom 
– Jakub Dembowski i Kacper Klepacz, 
ponadto Borys Leppert z AZS UMK To-
ruń oraz Rafał Kępka, który powrócił po 
rocznej przerwie z Lnu Żyrardów.

Międzyrzeckiego szkoleniowca 
martwi niezwykle trudny początek se-
zonu. Dwa pierwsze mecze Trójka ro-
zegra bowiem na wyjeździe, najpierw 
z Centrum Augustów, następnie z BAS 
Białystok (pełny terminarz opubliku-
jemy za tydzień). W swojej hali zapre-
zentuje się swoim kibicom dopiero 16 
października o godz. 18, kiedy rywalem 

będzie Lotnik Łęczyca. Mimo to liczymy 
na wcześniejsze otwarcie punktowego 
konta. Póki co w sparingach podlaski 
zespół pokonał Arkę Tempo 3:1 oraz 
uległ po 1:3 KKS-owi Kozienice, MOS 
Woli Warszawa i Polonii Londyn.

Przy okazji informujemy, że do trze-
ciej ligi lubelskiej przystąpią 6 listopada 
siatkarki Trójki. Grupa liczyć będzie 6 
drużyn a w pierwszym spotkaniu mię-
dzyrzeczanki podejmą Azymut ZSPPS 
Gmina Zamość. Niestety, zabraknie 
AZS-AWF Biała Podlaska, gdyż po spad-
ku z drugiej ligi zespół rozwiązano. (rl)

Rusza ligowy sezon siatkarzy

Cenne zwycięstwo odnieśli 
w CLJ siedemnastolatko-

wie i umocnili się w środku 
tabeli. W coraz gorszej sytuacji 
są za to trampkarze, którzy 
na własnym boisku przegrali 
z krakowską Wisłą 0:3.

W meczu z Białą Gwiazdą bialcza-
nie od pierwszego gwizdka sędziego 
nastawili się na kontratak, przez co 
wiślacy mieli przewagę, ale długo nie 
potrafi li skruszyć bialskiej defensy-
wy. Udało się to dopiero Filipowi Ba-
niowskiemu tuż przed przerwą, gdy 
uderzona z 20 m piłka znalazła drogę 
do siatki tuż przy słupku. Po przerwie 
gospodarze ruszyli do przodu, jed-
nak dwa gole zdobyli nie oni a rywale. 
W 60. minucie sytuację sam na sam 
wykorzystał Mateusz Lejda a w 70. mi-
nucie wynik meczu ustalił rezerwowy 
Aleksy Rokosz.

Za to z kompletem punktów po-
wrócili z Rzeszowa juniorzy młodsi. 
Pierwszego gola dla TOP-54 zdobył 
w 38. minucie Karol Domański, dru-
giego kwadrans po przerwie Adrian 
Wnuk. Zaraz po tym kontaktowe tra-
fi enie zanotował dla Stali Benedykt 
Piotrowski, ale na więcej gospodarzy 
nie było już stać i ze zwycięstwa cie-
szyli się podopieczni trenera Miłosza 
Storto.

Rezultaty innych spotkań – U-15: 
Cracovia – Korona 0:3, Górnik – San-
decja 4:0, Stal – BKS Lublin 1:0; U-17: 
Korona – Cracovia 1:2, Motor – Wisła 
P. 1:2, Wisła K. – Resovia 0:1. W sobotę 
o godz. 12 obie nasze drużyny zagrają 
z kielecką Koroną. Trampkarze na wy-
jeździe, juniorzy u siebie. (rl)

Sukces juniorów
w Rzeszowie

TRÓJKA Ostrołęka – OLIMPIA 
Biała Podlaska 26:21 (14:8).

Trójka: Szurnicki, Skowroński – Obi-
dziński (5), Majkowski, Kraszewski (5), 
Ludwiczak (3), Dmowski (3), Kosik (2), 
Poznański (1), Tobolski (6), Gąska, Mu-
rawski (1).
Olimpia: Polak, Urban – Wicherkie-
wicz-Olszanowski, Sawczuk (1), Popie-
lewicz, Konieczny (2), Demediuk (1), Ko-
złowski (1), Melańczuk (1), Mikołajek (1), 
Bahonko (5), Turula (6), Romanowski (3), 
Kobyliński.
Sędziowie: K. Kalbarczyk i K. Marzęda 
(obaj z W-wy).
Kary: Trójka – 4 min., Olimpia – 10 min.

Nowy sezon młodzi piłkarze ręczni 
zaczęli w piątek od porażki w Ostro-
łęce. Przegrali jednak po walce. Gdyby 
nie fatalne końcówki obu części meczu, 
mogliby wracać do Białej Podlaskiej 
z tarczą, gdzie we wtorek 28 września 
podejmą o godz. 17 w wojewódzkiej li-
dze juniorów Padwę Zamość.

W pierwszej połowie cały czas 
prowadzili gospodarze, ale dopiero od 
23. minuty (10:7) przewaga ich zaczęła 

coraz bardziej rosnąć i po półgodzinie 
wynosiła 14:8. Nie załamało to jednak 
bialczan i po przerwie w ciągu niecałego 
kwadransa, po golu Macieja Sawczuka, 
odrobili stratę (16:16). Niestety w ciągu 
ostatnich siedmiu minut nie zdobyli ani 
jednego gola, a że popełnili jeszcze kilka 
błędów, z 22:21 zrobiło się 26:21 i takim 
wynikiem zakończyło się spotkanie. (rl)

Dwa postoje po 7 minut

Zagłębie – AZS-AWF Biała Podl. 
25:29, Autoinwest – Śląsk 36:26, KPR 
Legionowo – Padwa 34:29, MKS Gru-
dziądz – Orlen Upstream 26:32, Nielba 
– Budnex Stal 29:31, Ostrovia – Siódem-
ka 24:23, Warmia – MKS Wieluń 23:22.
1. KPR Legionowo 2 6 63-51
2. Autoinwest Żukowo 2 6 71-60
3. AZS-AWF Biała Podl. 2 6 61-52
4. Ostrovia Ostrów Wlkp. 2 6 47-42
5. Siódemka Legnica 2 3 56-51
6. MKS Wieluń 2 3 53-48
7. Orlen Upstream Przem. 2 3 51-49
8. Warmia Energa Olsztyn 2 3 44-45
9. Padwa Zamość 2 3 52-55
10. Budnex Stal Gorzów W. 2 3 53-58
11. Zagłębie Sosnowiec 2 0 59-64
12. Nielba Wągrowiec 2 0 56-64
13. MKS Grudziądz 2 0 53-64
14. Śląsk Wrocław 2 0 51-67

III seria (30.IX-3.X): AZS-AWF Biała 
Podl. – Autoinwest (czwartek 30.IX, godz. 
18), Budnex Stal – Ostrovia, MKS Wieluń 
– KPR Legionowo, Nielba – Padwa, Orlen 
Upstream – Zagłębie, Siódemka – MKS 
Grudziądz, Śląsk – Warmia.

Trójka – Olimpia 26:21, AZS UMCS 
– AZS-AWF W-wa 37:29, Bestios – Pa-
dwa II 28:36, Szczypiorniak – Pabiks 
Impact II 38:22, Victoria – Agrykola 21:21 
karne 2:4, pauzował SPR Nowe Piekuty.
1. Szczypiorniak Dąbr. Biał. 1 3 38-22
2. AZS UMCS Lublin 1 3 37-29
3. Padwa II Zamość 1 3 36-28
4. Trójka Ostrołęka 1 3 26-21
5. Agrykola Warszawa 1 2 21-21
6. Victoria Łódź 1 1 21-21
7. Olimpia Biała Podl. 1 0 21-26
8. AZS-AWF Warszawa 1 0 29-37
9. Bestios Białystok 1 0 28-36
10. Pabiks Impact II Pabian. 1 0 22-38

II seria (2-3.X): m.in. Agrykola – 
Olimpia.

I LIGA CENTRALNA

II LIGA PIŁKI RĘCZNEJ

CLJ U-15

CLJ U-17

TRÓJKA Międzyrzec Podlaski
Rozgrywający: Jakub Dembowski, 
Hubert Jankuniec, Tomasz Nowacki, 
Damian Roszkowski.
Środkowi: Jakub Gaładyna, Bartosz 
Jesień, Bartosz Matraszek, Rafał Kęp-
ka, Michał Trąbka.
Przyjmujący: Damian Jurkowski, Kac-
per Klepacz, Kamil Kryszczuk, Jan Ni-
ziński.
Atakujący: Michał Lechowski, Borys 

Leppert, Patryk Sobieszczak.
Libero: Maciej Bielecki.
Odeszli: Michał Gołębiowski do KPS 
Siedlce, Michał Bielecki – wyjazd do 
Lublina.
Przybyli: Dembowski i Klepacz 
z Czarnych Radom, Rafał Kępka z Lnu 
Żyrardów, Leppert z AZS UMK Toruń.
Trener: Marcin Śliwa.

1. Stal Rzeszów 6 18 13-  2
2. Wisła Kraków 6 15 15-  6
3. Górnik Łęczna 6 13 11-  5
4. Korona Kielce 6 9 11-  8
5. Sandecja Nowy Sącz 6 7 9-13
6. Cracovia Kraków 6 4 5-12
7. BKS Lublin 6 3 6-13
8. AP TOP-54 Biała P. 6 1 4-15

1. Wisła Kraków 6 15 19-  7
2. Cracovia Kraków 6 15 16-  5
3. Resovia Rzeszów 6 10 9-10
4. AP TOP-54 Biała P. 6 9 14-10
5. Wisła Puławy 6 9 7-11
6. Korona Kielce 6 7 9-  9
7. Stal Rzeszów 6 4 8-18
8. Motor Lublin 6 1 6-18
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Podlasie poniosło 
pierwszą w sezo-

nie porażkę w meczu, 
w którym zdobyło gola. 
O zwycięstwie Pasów 
przesądziła bomba 
Rubena Lopeza Huesci 
z ok. 40 m w ostatniej 
sekundzie pierwszej 
połowy.

CRACOVIA II Kraków – 
PODLASIE Biała Podl. 2:1 

(2:1).
0:1 – Wojczuk (33), 1:1 – Piszczek 
(35), 2:1 – Lopez Huesca (45+1).
Cracovia II: Wilk, Stachera, Ziem-
nik, Bracik, Supryn, Lopez Huesca 
(90+1 Nowicki), Kanach, Wiśniew-

ski, Zaucha, Ożóg, Piszczek (90+2 
Bociek).
Podlasie: Nowak, Idzikowski, Ja-
rzynka, Kot, Salak, Wojczuk, An-
drzejuk, Bahonko (79 Spring), Pi-
giel, Tuttas, Mierzwiński.
Sędzia: J. Pych (Dębica).
Kartka-żółta: Tuttas (Podlasie).

Wysoki pressing bialczan spo-
wodował, że już w pierwszym 
kwadransie wypracowali sobie 
trzy idealne okazje do zdobycia 
gola. Wszystkie po stałych frag-
mentach i dośrodkowaniach Ma-
cieja Wojczuka. Głową spudłowali 
Tomasz Andrzejuk i Bartosz Idzi-
kowski a z woleja z 10 m Mateusz 
Jarzynka. Gospodarze otrząśli się 
dopiero po dwudziestu minutach, 
kiedy Filip Piszczek uprzedził 
Krzysztofa Salaka, ale przeniósł 
piłkę nad poprzeczką. Za chwi-
lę, po prostopadłym zagraniu, 
w sytuacji sam na sam z Micha-

łem Nowakiem znalazł się Ruben 
Lopez Huesca, na szczęście trafi ł 
w słupek.

Bardziej precyzyjny był po 
półgodzinie Wojczuk. Po da-
lekim wykopie Nowaka, jeden 
z krakowskich defensorów wybił 
piłkę głową wprost do naszego 
skrzydłowego a ten potężnym 
uderzeniem zza pola karnego 
pokonał Adama Wilka. Niestety, 
radość piłkarzy Podlasia z pro-
wadzenia trwała bardzo krótko, 
bo z rogu dośrodkował Patryk 
Zaucha a Piszczek głową wyrów-
nał. Nakręciło to gospodarzy. Tuż 
nad poprzeczką uderzył Zaucha, 
strzał Roberta Ożoga obronił No-
wak, który w ostatniej sekundzie 
pierwszej połowy jednak skapi-
tulował. Niecelne zagranie An-
drzejuka przejął Lopez Huesca 
i z 40 m potężną bombą zasko-
czył Nowaka.

W drugiej połowie zawodnicy 

Pasów szanowali piłkę i czekali na 
błędy rywali. Nasi jednak ich nie 
popełniali, jedynie co chwilę któryś 
z nich ślizgał się na murawie i tracił 
równowagę. Jedyny groźny strzał 
na bialską bramkę oddał Piszczek, 
lecz nie trafi ł, ponadto Idzikowski 
sam naprawił swój błąd, gdy zbyt 
lekko podawał do Nowaka. A Pod-
lasie coraz bardziej przeważało i o 
wiele częściej zagrażało bramce 
Wilka. Niecelnie główkował Sa-
lak, strzały Wojczuka i Andrzeju-
ka w ostatniej chwili zablokowa-
li obrońcy a po wrzutce Salaka 
groźne uderzenie Tuttasa głową 
obronił Wilk. Jako ostatni mógł, po 
centrze Marcina Pigiela,  wyrów-
nać Wojczuk, ale nieznacznie się 
pomylił i piłka przeleciała tuż obok 
dalszego słupka. Szkoda, bo na re-
mis Podlasie na pewno w sobotę 
zasłużyło.

Roman Laszuk

Bez choćby punktu mimo dobrej gry

ORLĘTA-SPOMLEK Radzyń 
Podl. – WISŁA Sandomierz 

2:4 (0:1).
0:1 – Stańczyk (4), 1:1 – Maj (50), 1:2
– Mażysz (59), 2:2 – Maj (65), 2:3 – 
Rak (66), 2:4 – Bełczowski (77).
Orlęta: Rosiak, Chaliadka, Chyła, 
Myszka, Bryja (66 Kołtunowicz), 
Rycaj, Ćwik (83 Kuźma), Kamiński, 
Mnatsakanyan (61 Bożym), Cartella 
(46 Koszel), Maj.
Wisła: Borusiński, Boksiński, 
Dwórzyński, Bień (46 Jarosz), Wi-
śniewski (57 Bełczowski), Partyka, 
Handzlik (75 Taranek), Janik (46 
Siedlecki), Stańczyk, Mażysz (81 
Harszla), Rak.
Sędzia: P. Burak (Zamość).
Kartki-żółte: Chyła, Kuźma i tre-
ner Raczyński (Orlęta-Spomlek) 
oraz Boksiński, Siedlecki, Partyka, 
Handzlik, Stańczyk i Harszla (Wi-
sła).

Do niedzieli jedyne punkty san-
domierska Wisła zdobyła w me-
czu z Podlasiem. Kolejne powiozła 
z Podlasia, a konkretnie z Radzynia, 
strzelając groźnie na bramkę Orląt 
tylko cztery razy, za każdym razem 
celnie. Wygląda na to, że jej trener 
Jarosław Pacholarz ma patent na 
drużyny, w których grał w czasie 

bialskich studiów.
Już pierwsza akcja gości dała 

im prowadzenie. Kopnięta przez 
Jakuba Borusińskiego piłka trafi -
ła do Jakuba Mażysza, ten zagrał 
w uliczkę do Mateusza Stańczyka, 
który plasowanym strzałem poko-
nał Dawida Rosiaka. Od tego mo-
mentu przez całą pierwszą poło-
wę radzynianie mocno przeważali, 
jednak ani razu nie potrafi li wpa-

kować piłki do siatki. Trzykrotnie 
szansy nie wykorzystał Arkadiusz 
Maj, zaś w dogodnych sytuacja kik-
sowali przy strzałach Piotr Ćwik 
i Paweł Chaliadka.

Po przerwie przewaga Orląt 
jeszcze bardziej wzrosła i na efekt 
tym razem nie trzeba było długo 
czekać. Wprawdzie zaczęło się od 
pudła Maja głową, ale chwilę po 
tym potężnie z dystansu uderzył 
Szymon Kamiński, piłka odbiła 
się od poprzeczki, następnie linii 
bramkowej, a nadbiegający Maj do-
pełnił formalności. Gdy radzyńscy 
kibice czekali na drugiego gola dla 
Orląt, niespodziewanie zdobyli go 
rywale. Kamil Bełczowski dośrod-
kował z prawej strony a Mażysz 
celnie główkował. Ale po sześciu 
minutach znowu był remis. Piłkę 
na własnej połowie przechwycił 
Chaliadka, podał prostopadle do 

Maja, który minął bramkarza Wisły 
i wyrównał.

Co z tego, kiedy sandomierza-
nom wystarczyło zaledwie pięć po-
dań od wznowienia gry, by Szymon 
Rak miał przed sobą jedynie Rasia-
ka i lobem go pokonał. Radzynianie 
znów ruszyli do odrobienia straty, 
ale w 74. minucie Borusiński kapital-
nie obronił strzał Damiana Kołtuno-
wicza a dobijający głową z kilku me-
trów Maj spudłował. Jak się strzela, 
pokazał im wkrótce po tym Beł-
czowski, wykorzystując dezorgani-
zację w szeregach Orląt po kontrze 
Wisły. Bo defensywa Spomleku jest 
we wrześniu wyjątkowo dziurawa. 
O ile w sierpniu dopuściła do utra-
ty tylko jednego gola, to we wrze-
śniu zdarzyło się to jej aż 11 razy (z 
Pucharem Polski 15). Skorzystał na 
tym w niedzielę outsider rozgrywek 
i sensacyjnie zwyciężył. (rl)

Stuprocentowa skuteczność outsidera

Arkadiusz Maj zdobył dwa gole, 
lecz i tak wygrała Wisła
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MOSiR HURAGAN 
Międzyrzec Podl. – 

WŁODAWIANKA Włodawa 
3:2 (1:0).

1:0 – Chmielewski (42), 2:0 – Ko-
naszewski (55), 3:0 – Chmielewski 
(63), 3:2 – Waszczyński (67), 3:2 – 
Błaszczuk (90+3).
MOSiR Huragan: Czarnecki, Gro-
chowski (70 Panasiuk), Mirończuk, 
Konaszewski, Komar, Mikołajewski 
(86 Sobolewski), Czumer (67 Cał-
ka), Goździołko (67 Magier), Łuka-
nowski (90 Felczak), Radziszewski, 
Chmielewski.
Sędzia: P. Zielant (Biała Podl.).

Międzyrzeczanie rozpoczę-
li spotkanie bardzo przeciętnie. 
Obudził ich dopiero w 38. minucie 
obroniony przez Sebastiana Czar-
neckiego karny, podyktowany za 
faul Mateusza Konaszewskiego. 
Niefortunnym strzelcem był Patryk 
Błaszczuk. Niedługo po tym Paweł 

Radziszewski zagrał do Mariusza 
Chmielewskiego a ten w sytuacji 
sam na sam strzałem pod porzecz-
kę w krótki róg pokonał Macieja 
Paszkiewicza.

Dobrą grę podopieczni trene-
ra Damiana Panka kontynuowali 
w drugiej połowie, czego efektem 
były dwa kolejne gole. Drugiego 
zdobył w zamieszaniu podbramko-
wym po rzucie rożnym Konaszew-
ski, trzeciego Chmielewski, które-
go tym razem obsłużył Bartłomiej 
Goździołko. Niechciany w Podlasiu 
napastnik minął bramkarza i ude-
rzeniem do pustej bramki po raz 
ósmy wpisał się na jesienną listę 
strzelców. W szeregi gospodarzy 
wdarło się wówczas rozprężenie, 
co szybko wykorzystał Piotr Wasz-
czyński. I chociaż później Łukasz 
Sobolewski w sytuacji sam na sam 
powinien trafi ć nie w słupek a na 
4:1, to w doliczonym czasie rozmia-
ry porażki Włodawianki zmniejszył 
Błaszczuk. (rl)

7. i 8. gol Chmielewskiego

Cracovia II – Podlasie 2:1, 
Orlęta-Spomlek – Wisła 2:4, 
Czarni – Unia 2:1, KSZO 1929 
– Wólczanka 1:3, ŁKS Łagów – 
Podhale 2:2, Siarka – Stal 1:0, 
Sokół – Avia 3:2, Tomasovia 
– Korona 2:2, Wisłoka – Cheł-
mianka 0:2. Mecz zaległy: Wól-
czanka – Czarni 1:1.
1. Siarka Tarnobrzeg 10 24 25-10
2. Cracovia II Kraków 10 23 22-  9
3. ŁKS Łagów 10 19 20-12
4. Chełmianka Chełm 10 18 19-11
5. Orlęta-Spomlek R. P. 10 16 17-12
6. Podhale Nowy Targ 10 16 22-19
7. Stal Stalowa Wola 10 14 12-16
8. Korona Rzeszów 9 13 17-13
9. Unia Tarnów 10 13 18-16
10. Czarni Połaniec 10 13 13-15
11. KSZO 1929 Ostr. Św. 10 12 11-10
12. Wisłoka Dębica 10 12 19-21
13. Avia Świdnik 10 11 12-13
14. Sokół Sieniawa 9 10 10-23
15. Podlasie Biała Podl. 10 9 9-13
16. Tomasovia Tom. L. 10 6 16-21
17. Wólczanka Wólka Pełk. 10 6 9-21
18. Wisła Sandomierz 10 6 13-29

XI seria (2-3.X): Podlasie – 
Orlęta-Spomlek (sobota, godz. 
15, stadion PSW), Avia – Toma-
sovia, Chełmianka – ŁKS Łagów, 
Korona – Czarni, Podhale – Cra-
covia II, Stal – Sokół, Unia – 
KSZO 1929, Wisła – Siarka, Wól-
czanka – Wisłoka.

LUTNIA Piszczac – ORLĘTA 
Łuków 2:0 (0:0).

1:0 – Artymiuk (53), 2:0 – Korol 
(90+3).
Lutnia: Kasperek, Szabat, Warda, 
Kacik, Skrodziuk, Łukasiewicz (81 
Olszewski), Hawryluk, Korol, Arty-
miuk (60 Wiraszka), Krzewski (82 
T. Kaliszuk), Bołtowicz (80 B. Kali-
szuk).
Kartki-żółte: m.in. Bołtowicz, 
Skrodziuk, Kacik i Warda (Lutnia).

Sędzia: M. Wieliczuk (Biała Podl.).
Odniesione w ciągu ośmiu dni 

dwa zwycięstwa pozwoliły dru-
żynie z Piszczaca na opuszczenie 
końcowej lokaty w czwartoligo-
wej tabeli. Po Włodawiance, którą 
Lutnia pokonała 5:1, tym razem nie 
dały jej rady łukowskie Orlęta, ule-
gając w derbach bialskopodlaskie-
go okręgu 0:2.

Prowadzenie gospodarze uzy-
skali po dośrodkowaniu Mariusza 
Łukasiewicza i celnym uderzeniu 
Damiana Artymiuka głową. Dla ka-
pitana Lutni był to gol numer 100 
w barwach tego klubu. Gratuluje-
my! Końcowy wynik ustalił w do-
liczonym czasie Daniel Korol, wy-
korzystując podanie rezerwowego 
Bartosza Kaliszuka. (rl)

Lutnia wreszcie nie ostatnia

Lutnia – Orlęta 2:0, MOSiR Hu-
ragan – Włodawianka 3:2, Lewart – 
POM Iskra 1:2, Lublinianka – Sparta 
2:0, Motor II – Górnik II 0:1, Opola-
nin – Powiślak 1:1.
1. Lublinianka Lublin 9 22 23-  5
2. Motor II Lublin 9 20 24-10
3. MOSiR Huragan 9 17 19-18
4. Górnik II Łęczna 9 14 20-14
5. Opolanin Opole Lub. 8 12 11-11
6. Orlęta Łuków 9 12 14-16
7. Powiślak Końskowola 9 11 18-18
8. Sparta Rejowiec Fabr. 9 11 8-12
9. Lewart Lubartów 9 9 9-12
10. POM Iskra Piotrowice 8 9 10-21
11. Lutnia Piszczac 9 8 12-16
12. Włodawianka 9 6 6-21

Mecz zaległy (29.IX): POM 
Iskra – Opolanin. X seria (2-3.X): 
Orlęta – MOSiR Huragan (sobo-
ta, godz. 14), POM Iskra – Lutnia 
(niedziela, godz. 15), Lublinianka 
– Opolanin, Powiślak – Lewart, 
Sparta – Górnik II, Włodawianka 
– Motor II.

AR-TIG – Orzeł 1:1, Bad Boys 
– Młodzieżówka 4:3, AZ-BUD – 
Granica 4:1, LKS Milanów – So-
kół 1:4, LZS Dobryń D. – Grom 
0:1, ŁKS Łazy – Bizon 7:1, Tytan 
– Kujawiak 1:2, Unia K. – Unia 
Ż. 2:1.
1. Bad Boys Zastawie 7 18 18-12
2. ŁKS Łazy 7 16 21-  3
3. Grom Kąkolewnica 7 16 14-  3
4. AZ-BUD Komarówka P. 7 16 16-  6
5. Sokół Adamów 6 13 14-  7
6. Kujawiak Stanin  7 13 12-10
7. Unia Żabików  6 9 10-  5
8. Unia Krzywda  6 9 8-  6
9. LZS Dobryń Duży  6 7 12-10
10. Tytan Wisznice 7 6 13-15
11. Młodzieżówka Radz. P. 7 6 12-21
12. Orzeł Czemierniki 5 5 6-12
13. Bizon Jeleniec 6 4 7-18
14. LKS Milanów 7 4 10-25
15. Granica Terespol 7 2 6-15
16. AR-TIG Huta Dąbrowa 6 2 9-20

VIII seria (3.X, godz. 15): AZ-
-BUD – Bad Boys, Bizon – Granica, 
Grom – Unia K., LKS Milanów – ŁKS 
Łazy, Młodzieżówka – LZS Dobryń 
D., Orzeł – Tytan, Sokół – Kujawiak, 
Unia Ż. – AR-TIG.

GLKS Rokitno – RED Sielczyk 
5:1, Niwa – Perła 12:0, Olimpia – 
Agrosport 0:1, Twierdza – Krzna 
1:3, Victoria – Dąb 2:1, pauzował 
Rogo.
1. Niwa Łomazy 6 15 30-13
2. Victoria Parczew 5 13 20-  7
3. Krzna Rzeczyca 5 11 18-  5
4. Twierdza Kobylany 6 11 12-  9
5. Rogo Rogoźnica 4 10 10-  2
6. Dąb Dębowa Kłoda 6 6 7-11
7. Agrosport Leśna Podl. 6 6 5-10
8. Olimpia Jabłoń 5 4 6-  7
9. GLKS Rokitno 5 3 9-21
10. RED Sielczyk Biała Podl. 6 1 8-20
11. Perła Sławatycze 4 1 1-21

VII seria (3.X., godz. 12): Agro-
sport – Victoria (g. 14), Dąb – GLKS 
Rokitno, Krzna – Olimpia, Rogo – 
Niwa, Twierdza – Perła (g. 11), pau-
zuje RED Sielczyk.

Bystrzyca – Armaty 1:6, MOSiR 
Huragan II – Orzeł II 2:1, Orlęta – 
AZ-BUD II 9:1, Unia II Ż. – Tur 0:1.
1. Orlęta Gołaszyn 5 12 28-  6
2. MOSiR Huragan II 6 12 27-  8
3. Armaty Stoczek Łuk. 5 12 23-  6
4. Tur Turze Rogi 6 10 8-11
5. Orzeł II Czemierniki 4 7 12-  4
6. AZ-BUD II Komarów. P. 6 6 8-21
7. Unia II Żabików 5 3 1-22
8. Bystrzyca Borki 5 0 4-33

VII seria (3.X., godz. 12): Armaty 
– Orlęta, AZ-BUD II – MOSiR Hu-
ragan II, Orzeł II – Unia II Ż., Tur 
– Bystrzyca.

III LIGA

HUMMEL IV LIGA

KEEZA KL. OKRĘGOWA

KEEZA KLASA A Gr. 1

KEEZA KLASA B
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Podarować facetowi z okazji 
Dnia Mężczyzny butelkę 0,25 litra 
wódki to tak samo, jakby na Dzień 
Kobiet podarować kobiecie wibra-
tor o długości 5 cm.

*   *   *
– Tato, mogę spróbować sko-

ków na bandżi?
– Lepiej nie synku. O ile sobie 

przypominam, od samiuśkiego 
początku prześladowały cię wy-
padki z gumą…

*   *   *
W metrze:
– Halo, halo, zapomniał pan 

walizki!
– Allach akbar!

*   *   *
Dociekliwa klientka domu to-

warowego pyta jednego ze sprze-
dawców:

– A gdzie podziała się ta eks-
pedientka, która zawsze tak py-
skowała?

– Awansowała do działu rekla-
macji.

*   *   *
Facet leży na łożu śmierci, 

przy nim czuwa żona.
– Skarbie – szepcze on.
– Cicho, kochanie, nic nie 

mów, nie męcz się…

– Ale muszę coś ci wyznać – 
dyszy z trudem.

– Nie musisz, nic nie mów. Jest 
dobrze.

– Ale ja muszę ci wyznać, że 
cię zdradziłem.

– Nie martw się kochanie, ja 
wszystko wiem. Gdybym nie wie-
działa, to nie otrułabym cię prze-
cież…

*   *   *
Michael Jackson to jedyny so-

lista, który się rozpadł.
*   *   *

– Jakie jest motto lekarzy po-
gotowia ratunkowego?

– Im później przyjedziesz, tym 
trafniejsza diagnoza.

*   *   *
Pewna bogata dama trzy-

mała na kominku srebrną urnę 
w kształcie pudełka z prochami 
zmarłego męża. Pewnego dnia, 
stwierdziwszy, że dawno nie „za-
glądała” do swojego drogiego 
małżonka, otwarła urnę i z prze-
rażeniem stwierdziła, że urna jest 
prawie całkiem pusta. Z krzykiem 
rzuciła się na służącą:

– Ruszałaś to srebrne puzder-
ko na kominku?!

Na to służąca, lekko zmieszana:
– Myślałam, że pani nie bę-

dzie zależało, to przecież była taka 
kiepska tabaka...

Na wesoło

Sudoku
Puste miejsca w łamigłówce należy wypełnić tak, aby w każdym wier-
szu, w każdej kolumnie i w każdym z dziewięciu pogrubionych kwadra-
tów 3 × 3 znalazło się po jednej cyfrze od 1 do 9.

8 6
3 9 4

1 7 5
4 1 5 2 8 3

6 1
6 8 7 1 4 9

3 8 2
8 6 1

4 8
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KUPON 39/2021

Wyrażam zgodę na przetwarzanie moich danych 
osobowych podczas udziału w konkursie. 

Oświadczam, że zapoznałem się z informacją w 
sprawie RODO na str. 2 „Podlasianina”.

 

Widoczną na zdjęciu przy krzy-
żówce nagrodę-książkę otrzyma 

osoba, która do 8 października dostar-
czy do naszej redakcji, mailowo, oso-
biście lub pocztą, krzyżówkowy kupon 
konkursowy wycięty z tego wydania 
„Podlasianina” i wypełniony, wraz 
z prawidłowym rozwiązaniem krzy-
żówki. Rozwiązania wysyłane pocztą 
należy kierować na adres: Redakcja 
„Podlasianina”, ul. Narutowicza 32/5, 
21-500 Biała Podlaska, z dopiskiem 
„Rozrywka”. Wobec zagrożenia koro-
nawirusem można też kupon zeska-
nować lub zrobić zdjęcie i wysłać go 
mailem na adres kontakt@podlasia-
nin.com.pl. Za tydzień podamy laure-
atów krzyżówek sprzed tygodnia.

Rozwiązanie krzyżówek z 37 
numeru „Podlasianina”: O istnieniu 
przepaści decyduje góra (pano-
ramiczna), Popielniczka (wirówka 
dwuliterowa). Zwycięzcą jest: Ka-
tarzyna Wiczuk z Białej Podlaskiej 
(książka „Zadziorna baronówna”). 
Gratulujemy! Odbiór nagrody w sie-
dzibie redakcji w ciągu trzech mie-
sięcy od opublikowania nazwiska.
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1) niedozwolony import lub eks-
port, przemyt
2) Malajkat lub Pokora, aktorzy
3) amerykański stan ze 
stolicą o takiej samej 
nazwie
4) krótki tekst prze-
znaczony do ćwiczeń 
szkolnych
5) brodate istotki z ba-
śni
6) przemieszczanie się 
ludności, najczęściej 
w poszukiwaniu lep-
szych warunków życia
7) ten, który natrafi ł na 
zgubę
8) europejskie morze, 
zatokowa odnoga M. 
Śródziemnego
9) wielkość, którą 
w rozważaniach przyj-
mujemy jako niezmien-
ną
10) miliard metrów
11) maszyna rolnicza 
do zbioru ziemniaków, 
buraków
12) wypuszcza je roślin-
ka lub bolą po przewia-
niu pleców
13) miejsce pod ubra-
niem na piersi, pazucha
14) cyferka po szóstce 

jak piosenka Kasi Nosowskiej
15) tym dla bomby, czym zapałka 
dla świecy

16) rower o jednym kole, bez kie-
rownicy, używany w cyrku do jazdy 
fi gurowej.
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Odgadywane słowa należy wpisywać prawoskrętnie. Do kratki z cyferką wpisujemy dwie, a do pozostałych 
po jednej literze. Rozwiązanie końcowe powstanie w zaznaczonych polach (czytane wg strzałek).
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